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Dnia 16. Stycznia R . P .  Xrj S5'
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Kontynuacya Dyaryufzu Podroży j .  K . M ci 
do Grodna.

Dnia XX. W rześnia w Soboty.

W  (laliśmy o z w y c z a n e y  godzinie fzo- 
ftey z rana, a przed ofmą. udaliśmy 

lig w drogg,  maiąc mieć nocleg w Kofso- 
wie,  o mil ośm od Teiechan,  N a y i a ś n i e y -  
f z y  Pan ubrany w Mundur Słonimiki,  przed 
wsiadaniem do ka re ty  fzedl piefzo do miefz-  
kania Jeymć Panny Honoraty oddzielone
go o kilfcafet krokow od Pałacu drewniane
go  gdzieśmy nocowali. Tam pił Czokolatg 
& myśmy pili kawgTub l ikwory  ż pier
niczkami i konfiturami po Klafztornemu 

Cce ebda-
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obdarowana zollala Jeymć Panna Hono
rata nofzeniem u pafa na zamku z ło tym ,  
róż nyc h  Damlkich inftrumentow do robot 
f luźących  nazwanym k  necefsaire, bardzo 
pigjinym guftem ia k o  Zakonnica,  a Jmć 
Pannie Ogińlk iey  M ar l za łkownie  dofta- 
ł y  fię p e r ł y  nafz y ię -z  kutafami i  2 g u z i 
kami brylantowemi.

Jechaliśmy o t r z y  mile od Telechan 
do Karczmy®iakieyści  na śniadanie. T u  
zacz ą ł  fię Słonimfki Powiat,  nasi też Ro-  
tmiftrze Powiatu Pińlkiego PaSbwie Wa -  
śmcz,  i Kadz iewicz odprowadziwfzy N.  
Pana do Granicy ,  pożegnal i  ucałowaniem 
R ę k i ,  obdarzeni oba pierścionkami ż Por
tretami Królewlkiemi kameryzówanemi .  
Po śniadaniu udał fie N  ,P . do Iwaiewicz 
wiofki Dworu Jmci Pana Głuc how lkie go  
Szambelana,  o t r z y  mile dobrą drogą y  
iuepiafzczyf tą, . iakąśm y  mieli od Pokofta 
do Telechan. Dom Gofodarza k f z ta l tn y  
guftownie umeblowany,  wieś  porządna, 
zabudowanie gofpodarikie porządne, ogród 
uc zc iwy,  drogi  drzewiną ^wyfadzone’ wfzy-  
ftko to o k a z y w a ł o  dobry rząd y  guft Jnaci 
Pana Głuchowłkiego,  wftąpił do Dworu N. 
P. gdzie b y ł  wi tany  pięknym komplemen
tem od Gofpodarza,  a po nim mówił  oracyą

Pan
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Pan miody Brańfki S y n  Sędz iego  Ziem- 
k i e g o  ze dwoma inemi Ob ywate lami  S ło-  
n i m i k t em i w  Iwaiewiczach przytomnego,  
pobawił  tam ledwo kwadrans Pan M i ł o 
śc iwy  , bo miał iefzcze iechać t r z y  mi
łe do Kodowa , a iuź by ł o  po południu. 
U jr z e l i ś m y  na drodze pod Chorągwiami  
O by w at e l o w miafta Kofsowa , daley Ka- 
chał  Zydowłki ,  narefzcie  kilkudziefiąt ża
ków z Dyre ktor ami  S z kó łk i ,  Dz iewcząt  
z  ich .Guwernantkami, w f zyf cy  witali  kro- 
t k i em i  oracyami.  Za iechała potym dro
gę Królowi fama Gofpodyr.i,  Jeymć Pani 
Byf trzyna  Kafztelanowa Brzefka.  z Jeymć 
Panią Szelfową Grabowfką,  i powi fa wfz y ,  
poiechała przodem. Wjechal i śmy do Dworu 
pr zy  biciu z armatek i nluzyce hu czn ey  
nad bramą na ganku umyślnie na t o . z b u ^  
dowanym. Zaftał Nayia:  Pan we Dworze 
czekaiącą na fiebie gofpodynią z Familią 
fwoią, a fpocząwfzy,  iadł  obiad iuź około  
godziny  C2wartey .

Gofpodyni  by ła  wielce rada częftu- 
iąc nas naywy bo rni eyf zem i  winami na 
Regeftrze Królowi JmćL do w yb or u  po- 
danemi. Serce i e y  dobre b y ło  dla nas 
nay  więkfzym ukontentowaniem.  Refzta 
dnik zefzła na konwerfacyi .  Nocleg b y ł  

Ccc  a ,do-
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dobry i długi,  ponieważ podroż iutrzeyfza
do Ró ża ny  nie b y ł a  nad t r z y  miłe drogi.

Dnia t%. Września w Niedziele.

Wftal iśmy o k o ł o  siodmey,  N. Pan Bu
chał  .Mfzy  S. w Kaplicy domowey,  potym 
zdrowy i w ef o ły  wy iec ha ł  około o fm ey  
do Ró żan y,  Srogą arcydobrą,  równą, i 
kra iem dziwnie pięknym, przeprowadzała 
N.  Pan a aż do G r a n i c y  Jeymć Pani By-  
f trzyna z zięciem fwoim JPanem Niepo- 
k o y c z y c k i m ,  przeiechaliśmy aż ku Róż any  
we t rzech  godzinach cugiem Jeymć Pani 
Kafztelanowy,  Referwa oraz i inne karety,  
i w o z y  lubo naigtemi końmi zawfze b y ł y  
za nami. O  pół ćwierć mili od R ó ż a n y  
pod figurą za iechał  N.  Panu X ią ź ę  Jmć 
Sapieha Kanclerz w towarzyftwie Jmci 
Pana W o i e w o d y  Mińfkiego Ch m a ry  oraz 
X c i a  Gen er a ła  A r t y l l e r y i  Lit :  i Grabo- 
włkiego Szeffa Gwardyi  ko nney  L i tew-  
l k ie v ,  zaprafzaiąc do Pałacu; T o  zapro- 
fzenie uprzedz i ły  powitania z w y k ł e  zo ra -  
cyami ,  od Miefzczan i Ż y d ó w  Roźańfkich,  
wiechali śmy pr zy  biciu z armat do Dworu 
okazałego i porządnego zreparowanego gu- 
ftownie od X c i a  Kancl: zacnego zaifte n a y 
więcey  z t e y  miary,  źe go dawniey w roku

1 64  4-
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1 6 4 4. Król W! ad y Iław IV.  z  Cecyl ią  R e 
natą żoną Leona,  Kazimierza Sapiehę Pod
komorzego,  teraz Stanillaw Auguft  Ale-  
xandra Kanclerza odwiedzić raczyli .  C z e 
g o  ieft śladem marmur czarny wł o żo ny  nad 
drzwiami  sali z napiłem zlotemi  literami,  
VLadislaus Rex, c f  Cecilia Regina quatuor 
dierum gratiofifsimi hofpites Rofaniceprcefen- 
tia humanitate Regia hanc aulam illujtra- 
runt. M . D  C. X L .  I V . ja n u a n i X -  S p o 
tkali  Ni Pana na dole P.P. Woiewoda Miń- 
fki, Sl izien Inftygator  L i t :  z k tórych  pier- 
w f z y  oświadczy!  N.  P, źe gdy  Woiewodz- 
two Mińfkie nie ma tego fzczęścia oglą
dać u fiebie Pana fwego, on iako W oi ew od a  
oświadcza Monarfze linieniem W oi e w o -  
dzanów, cześć, submifsyą, pofzanowanie,  
powolność poddańfką. Genera ł  Starofta 
Deinolki  Pofeł  W oł ko w y fk i ,  Grabowfcy ,  
Suchodolfki Skarbnik W.  X .  L i tewfkiego ,  
Generał  Sz ef f  Grabowfki,  Puzynowie,  Sta-  
rofta Wifzynecki  i drugi  zięć X c i a  Kan
clerza,  Olędzki Starofta Dziakońfki,  tu
dzież Urzędnicy  Powiatu W o ł k o w y łk ie -  
go ,  Starofta Grabowfki .  Marfza łek  By- 
chowiec,  Podkomorzy Bułhayn z innemi 
wielu oświadczając źe tu p r z y b y l i  na u- 
ca łowanie Ręki  Pańfkiey,  k ied y  w P ow ie 
cie fwoim o mile t y lk o  z  Powiatem W oł-

ko w y -
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kowyfkim graniczącym N. Pana mieć nie 
mogli.  Wp rowadzony  N. Pan na górę do 
fwoich appartamentów znalazł liczne Da
m y  w Robach, które fię z i e c h a ł y  z mi eyf c  
ok ol iczny ch.  P y ł y  Ichmć P. P. Pu- 
zy n in a  Córka Xiąźęcia ,  Slizniowa Infty- 
gatorówa Li t : ,  Połubińfka Sędzina Jekowa,  
Oberowa,  N i e p o k o y c z y c k a ,  Kościna, Gra- 
bowJkie Có rk i  Generałów',  Wotłuwna,  By -  
chowna Marfzałkowna i innych  wiele. Ba
wi ł  fię N. P. długo bardzo konwerfacyą 
przed  obiadem, a źe iefzcze obiad nie b y ł  
g o t o w y ,  gra ł  w karty  aż  do d rugiey  w 
Kalabrakę z Jeymć Panią Sl izniową Infty- 
gatorową,- po ty m  wftawfzy iefzcze cze
k a ł  do wpół  do t rzec iey ,  póki  f łołu nie 
zaftawiono.

St ó ł  b y ł  na kilkadziefiąt. ofób w sali 
wi e ik iey ,  a w drugich pokoiach inne 
mnieyfze  dla pomiefzczenia gości. X i ą ź e  
Gofpodarz kaza ł  ze fkarbu wynieść dwa 
naczynia  fzkianne, i  k t ó r y ch  ieden b y ł  
kiel ich ga r co wy  nazwa ny  Iw an, druga \ 
czara imieniem Iwanicka, oba dane w po
darunku od Władyf lawa  IV.  z t y c h  na
c z y ń  pi l iśmy zdrowie Królewfkie p r z y  
biciu z armaib Po obiedzie Król Jmć fzedł  - 
do Biblioteki i Manufkryptów dla onych

oglą-
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oglądania, wiele fig w n iey  znayduie  pifm 
c i e k a w y c h  do i o o .  Tomów.

Naftąpił koncert  grany  1 śp iewany  
od W ir t u oz ó w  Pici  oboiey ,  w sali ozdo- 
b i one y  róźnemi obrazami kopiowanenu z 
©ryginałów od malarza nadwornego. W y-
iechal po tym  około  fzóftey N. Pan do 
zwierzyńca za  miafto dla oglądania ftadni- 
n y  X c e y .  P o t y m  była  Operetka l arbre 
enchante i Balet la Clemence de Titus, przez  
Ope rzyftów i Tancmiftrzów utriufyue fexus 
esekwowane:  Prencżyńfki  Balet mayfter 
X i ąź gc y  ofiarował N. Panu synopsg druko
waną t e y  opery  z Dedykacyą ,  lubo Kolia-- 
c y a  wielka by ła  przygotowana,  N. Pan 
poźegnawfzy kompanią udał fig do fwoich 
appartamentów na fpoozynek.  T e g o  dnia 
X .  W a ź y ń l k i  Prowincyał  Bazyl ianów ofia-« 
rował  wier fze imieniem fw oie y  Prowin^ 
c y i  w róż nych  Jgzykach,

Dnia  . W rześnia w Poniedziałek .

Zrana o o fmey  godzinie z w y c z a y n e y ,  
g d y ż  iuź by ło  w gotowości  wfzyftko do 
wy iazdu N. P. poźeg naw fzy  X c i a  y  ca
łą  kompanią, oraz udarowawfzy  Jeymość 
Panią Puzyning zaufznicami brylantowemi

wy ie -
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wy ie ch a ł  z Roźany  do Slonima,  dzień 
b y ł  dzdzyfty,  zimny i w ie tr zn y ,  ale zdro
wie  i humor z łafki Boźey  N. P. f luźy ły .  
Podroźne fa tyg i  zapomniały fig czytaniem 
w karecie G a ze t  i exp ed y cy  i z W a r lz aw y 
prźyflanych.  O  pól t rz e c i e y  mili od Ro-  
i a n e y  przeprząg koni i śniadanie by ło  
p r zy go t ow an e  w aufleryi  D z i e r ż a w c y  
Jmci Pana Dominika Narbuta W.  L i t :  
nazwan»*y Miec iewicze ,  wchodzącego do 
m e y  N. Pana w. tał  gofpodarz z n a io m y  
zdawna N. Panu iako zalluźony i m i ły ,  a 
te raz  za to pochwalony,  źe w Dzierżawie  
f w n i e y  wygod ną  i porządną dla w y g o d y  
pubhczney  zbudował aulteryą. O  ćwierć  
mile od Słonima p o c z ę ły  fig odaywać ar
maty ,  daiąc znać o zbliźil iącym fig do m ia 
fta Monarfze.  Z n  zbliżeniem fig zaś p o 
t k a ł y  go C e c h y  mieyfkie,  Kahał Zy dow -  
fki, a daley J. Wielm.  Pan T y f z k i e w i c z  
Hetman Polny L i t :  wraz z źgromadżonemi  
Urzędnikami Powiatowemi ,  od których, 
miał  mowg Jmć Pan W oł ł ow icz  Marfza-  
Jek, i odebrał od h łay iaś me yfzeg o  Pana 
odpowiedz w z w y k ł e y  w y m o w y  uprze y-  
mości- Ze  zaś iefzcze nie by ła  godzina 
I2ita, zaftanowił  fig w polu N.  P. p r z y p a 
trując fig exercerunkóm z ogniem R e g i 
mentu Buławy W i e lk ie y  pod Kommendą

Jmci
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Jmci Pana Pułkownika Rymińłkiego.  T r w a ł  
H t en  exerce»unek blilko 5. kwadranse fpra- 

wuiąc dla przytomnych piękny widok z  
umieiętności łwoiey  fztuki.

Wiechał  N .  Pan do  Miafta otoczony  
tłumem ludzi ,  y  ^wprowadzony do Pała
cu J . W  • Hetmana W . L i t :  przywitaw 
f z y  J. Pannę Honoratę Ógińfką, która 
z  Telechan ziechała na powitanie N. Pa
na,  tudzież zgromadzone Damy Powiato 
we, oglądał przed obiadem ogrod {fontan
n y  i rnne Pałacu tego  o z d o b y , wielce 
ze wf zy h ki eg o  ukontentowany.  Obiad 
b y i  u dwóch ftołow, ieden m n i e y fz y  u, 
k t o r e g o  N. P. iadł z niektóremi  Gośćmi 
i fwoim Dworem, u drugiego Urzędnicy  
Powiatqwi,  z refztą zgromadzonych oby-  
watelów.  X.ęftwo Sapiehowie,  Kanclerz 
W .  L it :  i Ge n er a ł  A r ty l le ry i ,  tudzież 
Jmć Pan Chmara Woiewoda Mińfki, Pu
zynowie ,  Sl izien 1 inni, k t ó r z y  N. Pana 
witali w R oźa ne y ,  pomnożyli  liczbę ziazdu 
Słonimfkiego.  Po obiedz ie  N. Pan wy -  
fzedł  na dziedziniec dla oglądania o wy ch  
1 2 .  Łosiow w purzczy Tfelechańfkiey u- 
b i tych ,  a tu z rozkazu Jmci Pana Starofty 
Pinlkiego prawdziwie 'niezfatygowanego 
w wynaydowaniu r o z r y w e k  no w y ch  dla

fwego
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Swego Monarchy,  przywi ez ion ych .  C h o 
dził  potym piefzo do miafta d la-widze
nia Kościoła Poiezuickićgo z murów w y 
prowadzonego w dobrey archi tekturze,  
l ecz k tór y  ręki  dzwigaiącey  potrzcbuie 
dla ozdoby miafta. Po t e y  przechadzce 
b y ł  koncert  grany  od Grkie f t ry  Hetmań
skiego, a po Spoczynku N. Pana w Ga bi
necie naftąpiła Opera Defertera,  a Balet 
kto co umiał z D z i a t w y  Pohkiey  Orki e  
f irowey prawdziwie z ukontentowaniem 
N. Pana i wfzyftkich dla rzeźkośc i  t y c h  
Diec i .  Teat run rSlon imfki e  mogłoby  lig 
pomieścić wybornie dla fw ey  wielkości, i 
okaza łości  w Warfzawie i w kaźdey St o 
l icy Eu ro p ey łk ie y .  C a ł y  Parter  i L o i e  
a Double Rtage b y ł y  napełnione gośćmi 
pufzczanemi za Biletami. Tr wa ło  to do 
godziny  prawie 10.  Z Teatrum poiehał  
N.  Pan w k a ry o lc e  maiąc z  fobą Jmć Pana 
Rotmjf trza  Bułhaka  do Domu Jego  na 
przedmieściu nazwanego Zamoście dla wi
dzenia Il luminacyi i Fa jerwerku  pr zy  
rzece  Szczarze ,  które ten  Obywatel  pra
wdziwie Sercem wy lan ym  na przy ięcie tak  
wielkiego Gościa z guftem wy bo rny m  i 
znacznym kofztem Sporządził, nim w y j e 
chał  N. P. iuż by ł  i lluminowany cały dz ie 
dziniec,  i ogrod He.tmańlki, tąkźe moft
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długi na kilk a fet kroków,  ś wielka moc 
pochodni niesionych od gminu i Ż y d ó w  
uczyniła  całe miafto oświeconym", czas 
w ie tr zn y  i dźdźyfty nie dał zupełnego  
fkutku tey  illuminacyi tak ogrodu i mo
ttu, iako teź  Domu Pana Bułhaka, iednak 
Faier we rk  hardzo fię dobrze udał. Powró
ci ł  N .  Pan do Pałacu około  ia f tey  
w karyoice,  oświadczywfzy Jmci Panu 
Bułhakowi ,  z radości do nog Pań (kich po 
dwakroć ścielącemu się fwoie ukontento
wanie zupełne. Jmć Pan Bułhak pra
wdziwie przyozdobi ł  przedmieście zbudo- 
wan em nad rzeką  pięknego Domu, i gu- 
ftownego ogrodu, wykopaniem fadzawek 
na t ym  mieyfcu,  gazie p ier wey  na pufty- 
niach nadbrzeżnych n ieuż yte cz ne  zioła 
roi ły,  a dla' pamięci bytności tam Królew- 
łk iey  Piramidę wyftawił  tym  czafem z 
drzewa, maiąc po tym  drugą podobną z ka
mienia ciofowego wybudować.

\

Unia x ą . W rześnia we Wtorek.

N a y i a ś n i e y f z y  Pan udarowawfzy Jmć 
Pana Chomińfkiego Staroftę Pińikiego ia
k o  zaftępuiącego mieyfce  Gbfpo-darza, 
Ładownicą kolztowną z łańcuchem złotym,  
i klamrami Brylantowemi Jmć Pana Bułhaka

piet-
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pierścieniem futym brylhantowym,  S z V y -  
k o w l k i e g o  Tabakierą złotą,  tudzież Dwor- 
fkich ludzi zegarkami i pieniędzmi, wv-  
ipchał  na obiad, i nocleg do M y f z y  Dobr 
J . W .  W o i e w o d y  No wo g ro d zk ie g o  le żą 
c y c h  od Slonima o mil fześć,  śniadanie 
b y ł o  w Karczmie w y g o d n e y  w lesie mię
d z y  Dziadami i Połonką.  Stanęl iśmy 
w f z y f c y  około  drugiey z południa, cie- 
fząc  się zawfze z zupełnego zdrowia N. 
Pana na-fzego. Przyięl i  Króla w Domu 
umyślnie na to zb u d o w a n y m , ponie
w a ż  P a ła c  f tary  z g o r z a ł .  Oboie Pań
ftwo IWoiewodztwo z Jmć Panem Reduł- 
towl^im Cho rąż ym Nowogrodzkim i innemi 
Urzędnikami  t ego ż  Woiewodztw.a. Po 
obiedzie rozefzhśmy się po kwaterach na 
fp oczynek  po fa tyg ac h  wc zo ra y fz y ch  w 
w ig kl zy ch  Miaftach zawfze nieuchronnych.

Dnia .tg. W rześnia we Szrodę.

Trwaiące pr ze z  c a ły  dzień wczoray-  
f z y  zimno z defzczem mianowicie pod 
wieczór ,  i  po t ym  w nocy  nieuftaiące,  
u c z y n i ł o  nam nocleg nieco p r z y k r y ,  W y -  
iechahśmy z M y f z y  rano o godzinie 7 .  
p o ze g n a w f zy  Pańftwo Woiewodztwo,  do 
St o łę wic z  dobr Maltańlkich na śniadanie

i  dla
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i  dla dania koniom fpoczynka.  N. P. za
wfze  z lalki  Boźe y  b y ł  zdrowy,  i  wefoły .  
Poczęło fig też Niebo wypogadzać.  P r z e 
jechaliśmy 5. mil od M y f z y  do Snowa w 
pięciu godzinach.  Furmani  W i le ń fc y  
bardzo dobrych koni doftarczyli; a drogi  
t e ź  Obywatel ftwo Nowogrodzkie,  a miano
wicie Jmć Pan Woiewoda przez dobra 
fwoie na leżycie reparować kazał.  Około  
p i erwfzey  przybyl iśmy do Snowa dobr 
Jmć Pana Reauł towlkiego Cho rąż ego  N o 
wogrodzkiego,  gdz ieśmy obiadować i no 
cować mieli. Zaftaliśmy dom bardzo w y 
godny  murowany ze lkrzydłami  i rozmai
t y m  pomiefzkaniem, na dziedzińcu fpo- 
tkali  N. P. Gofpodarze ochocze z Familią 
i niektóremi  z  Obywate low W oi ew od z -  
twa. N. P. wprowadzony do fwego ap- 
partamentu wygodnego  na ogrod piękny” 
maiącego okna, wi tany b y ł  od p r z y t o 
mnych.  B y ł y  to Damy Zie nkowiczowa 
Kafztelanowa Smoleńlka sioftra Gofpoda- 
rza, Reduł towlka z domu Rzewuika Go- 
fpodyni;  Łop otowa z domu Rzewuika i 
K ońc ewiczowa z Domu Galińlka sieftrze- 
nica Gofpodarza.  Z Kawalerów Plater, 
Obuchowicz,  Podwoiewodzy Tuchanofkł,  
Cze śn ik  Morawfki ,  Szambelan Koncewicz.  
Naftąpih zaraz obiad dla N. P. i i ego Dworu,'
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^g6 Zbiór Wiadomości
po  którym w krotce przybyli  z Nieświeża 
X i ą ź g  Wda: Wileńfki,  X ią ź g  Podkomo
rzy .  Jchmć: Panowie Morawlki,  i Mo-  
l y k o n i ,  Pifarze W. X i  L i t t .  Cbrapowi- 
cki  Inftygator.W.  X .  Litt:  Kościdkowfki  
MarTzałek, M o r y  koni  ex Starofta Br ze
ski, Oikierka MarTzałek Ofzmiańlki,  O- 
fkierka Marfzałek Mot y lk i ,  W o y m ł o w i c z  
Podkomorzy  Nowo gro dzk i ,  tudzież i n 
n y c h  kilkunaftu Urzędników różnych  Po
wiatów,  i Woiew odz tw N.  P. z oświad
czeniem powinnego  ufzanowania.  Król  
Jmć powitawf2y  mile Xiąźgc ia  W oiewo- 
dg, i oraz t yc h  co z nim przy by l i ,  ba
wi ł  fig blilko godzinną konwerfacyą,  po
t y m  cho dzi ł  z  całą kompanią po ogro
dzie,  a źe czas b y ł  z imny, wrociwfzy fie 
w krotce do -Twego p o k c i u , po obiedzie 
Xiąźgc ia  W oi ew od y  z p r zy by łe m i  do 
Nieświeża,  ■ udał fig do gabinetu. Nim 
naftąpiła ko lacya wycho dzi ł  N. P. z Po- 
ko ió w Twoich po t r z y  razy,  dla bawienia 
fig z Damami,  na. oftatek o k o ł o  9. p o ż e 
gnał  kompanią.

Unia x 6 . W rześnia we Czwartek.
• ' / 7 ■ : ; . : , S

By ła  wola N. P. aby wyiech ać  z  no* 
clegu o godzinie 5 .  z rana; ponieważ

Snow



S n o w  o p o ł t r z e c i  mile l e ż y  od N i e ś w i e ż a .  
W i ę c  po śniadaniu d a ny m dla D w o r u  w y -  
i e c h a ł  N.  P. o w y z n a e z o n e y  g o d z i n i e ,  
u d a r o w a w f z y  G o fp o da rz a  pi e rś c ie n ie m z 
c y f r ą  fwoią k a m e r y z o w a n y m ,  a Gofpodynisj  
Branjfoietkami fufco t a k i e  k a m e r y z o w a n e -  
mi .  U ł o ż o n y  b y ł  p i e r w e y  porządek,  
m i ę d z y  Narodo:  Kawale: P an ce r:  któr a z 
Pińfka k o n w o i o w a ł a ,  a m i ł i c y ą  Narodo:  
X i ą ź ę c i a  W o i e w o d y ,  i ź  ci  pi erwsi  po ko -  
i ó w  Kr ól ew fk ich  1 Ofoby'  J eg o  ftraź t r z y 
m a ć  miel i .  D r u d z y  w f z y f t k i e  inne po-,  
w i n n o ś ć t  o d b y w a ć .  B ó g  z d a r z y ł  t e g o  
dnia żądaną'  pogodę ,  choć c zas  .z i mny i  
o f t r y ,  po t y g o d n i o w y c h  sł otach w f zel ako 
p o t r z e b n e  b y ł y  te  de.fzcze, dla u c h y l e n i a  
k u r z u  i a k i e g o ś m y  p e w n i e  w t y m  t ł umi e 
l udzi ,  koni , . i  p o w o z o w  f podz ie wal i  fię. C a 
ł y  fzwa dron Kawale;  N a r o d o w e y  afsyfto-  
wał  z e S n o w a  N. P. pr óc z z w y c z a y n e y  
a f s yf t e n c y i .  P o w o z y  w f z y f t k i e  f z ł y  p o 
r z ą d k i e m  za po pr z ed ni c zą  Landar ą N.  P.  
P r z y b y w a ł a  po bo czn a S z l a c h t a  na k o 
n i a c h,  tak dalece źe do Ma lewa wi of ki  X i ą- .  
ż ę c i a  Kafztelana W i l e ń i k i e g o ,  o p u ł t o r y  
mile od N i e ś w i e ż a  l eźącey,  iuż fię we dwo- 
i e  A f s y f t e n c y a  p ó m n a ż a ł a .  Od M a l e w a  
i adąc  poczęl i śmy f t y f z eć  h u k  a r m a t  daią- 
c y c h .  znać o p r z y i e ź d z i e  N,  P. D w i e  ź

T ygodniow ych. igy



Igg Zhior Wiadomości
t y c h  armat  d a r o w i z n y  n i e g d y ś  K r ól *  
J a n a  od 50.  funtów kule n o i zą ce  f iy cha ć  
b y ł o  i e f z c z e  w n o c y  w S n o w i e  p u ł t r z e c i  
m il e  od N i e ś w i e ż a  l e ż ą c y m .  U t e g o ż  
M a l e w a  zaftal i śmy c hł opf two ftoiąee w  
r z ę d z i e  po obu f tronach go śc ie ńc a  l ed en  
o d  d r u g i e g o  o k o ł o  dziefigć k r o k ó w ,  
letóre bez  uftanku W i w a t  Król ,  Pan n a l z  
M i ł o ś c i w y  p o k r z y k i w a ł o :  p o k a z y w a ł y  fig 
nad g o ś c i ń c e m  g r o m a d y  ludzi  p r z y p a t r u 
j ą c y c h  fig te mu  w i d o k o w i ,  a i m b a r d z i e y  
N.  P.  do t e g o  Miaita  z b l i ż a ł  sig, iadąo 
■wolnym k r o k i e m  w o t w a r t e y  L a n d a r z e  
p r z y b r a n y  w mundur K a w s l e r y i  Hutsar-  
f k i e y  N a r o d o w e y ,  t y m  w i ę c e y  k oni  i 
l udzi  p r z y b y w a ł o ,  bo i t o  c hl opftwo,  k t ó r e  
p o  drodze ftało,  f z ł o  za p o w oz a mi  w o ł a 
j ąc b e z  uftanku z w y c z a y m e  W i w a t :  
ć w i e r ć  mile z a  Malewr?m ita ł y p r z y  g o 
ś c i ńc u  k o n i e  p ow od ne  dla D w o r u  N. P. 
k o ń  b a r d z o  p i ę k n y  pod futo h a f t o w a n y m  
d y w d y k r e m  dla f amego Mo n a r c h  yv l e s t i b y  
ż y c z y ł  fob ie  k o nn o  i ec h a ć .  P. N- p o 
d z i ę k o w a ł  K on iuf z emu Jmć Panu B o r z ę 
c k i e m u  z a  t g  a t t e n c y ą  X i ą ż ę c i a  i da le y  
w  L a n d a r z e  podroż k o n t y n u o w a ł ;  a D w o r -  
f c y  w f z y f c y  p r z es i e dl i  się na  k o n i *  

dsieln# X i ą ź ę c e .

\ - Refzta na jpatynt.


